
JJ. 240. Kralów 20 Października —  Czwartek M  1853.
W y t h o d i l  w Krakowie

codziennie o godzinie 8 7 ,  ran0 ' w^ łw s r 5' p on ied*iałk i i dni 
następujące po lw iętach.

C e n a :
W k r a k o w u  m iesięczn a  6 zip.—  kwartalna 15  zip.
*  k r a ju  kwartalna razem z przesyłką pocztową 6 sir. m. k.

P r i c d p l t t e
rzyjm uje się w K sięgarn i J ó zk fa  Cz e c h a  p rz r  Głównym 

R ynko N r. 4 6 * .

P ieniądze przesyłają się frr.n io  pocztą w p r o s t  do BIÓRA 
k x p k d y c y i  c z a s u  wyraziwszy na k o p erc ie : „ p r e n u m e -  
r a o y j n e  p i e n i ą d z e . * 1

P r z y j m u j ą  s i ę
o g ł o sze n ia  , k o z fr a w y  ODRzwY wszelkiego rodzaju. 

d o n ie s ie n ia  lite rao k ie , k s ię g a rsk ie , handlow e , przem ysłow e 
rolnicze itp.

WWIADOHXXNIA tyczące się sp rzed a ły , k u p n a , d z ie rław  itp .
Z » o p i n t ą

od w iersza petytowego za jednorazow e um ieszczenie po 8 gr. 
następne po 3 grosze —  z dopłatą  10 krajoardw  za k a łd ą  
pnblikacyą n as tęp e l rządowy.

L i s t y
nUfrankoioane n ieprzyjm ują  t i f , wyjąwszy od stałych lnb 

znanych korespondentów .
aBMł’ N um er pojedynczy kosztu je 10 groszy.

N a  w ybudow anie k ościo ła  w  W ied n iu  z okazyi szczęśliw ego  
ocalenia J e g o  Ces. K ról. A postolsk iej M ości, w niesione zosta­
ły  w  dalszym  ciągu  następujące sk ład k i.

P . A ntoni D obrzański prow izor apteki 1 rubel srebrem , na­
stępnie w p ły n ę ło :

P rze z  c. k. u rząd  C yrku larn y Bocheński zlr. 83  kr. 3  6 
a m ianow icie od pp. M ichała  Sm oleń 1 złr. J an 
N ósel 1 złr. K atarzyny L atoszyna 2 4  kr., od Gro­
m ad: W ola  R ogow ska 2 z lr . 3 7  kr. M iechow iczki 
8  złr. 8  kr. M iechow ice 1 zlr. 3  7  kr. J a d o w n i k i  

m okre 1 złr. 2 5 kr. D ym lin  1 złr. 2 6 kr. N o -  
w opole 1 z łr . S ied liszew ice  1 z łr . 2 0  kr. N a s tę ­
pnie od pp. H ip olita  M oszyńskiego 2 złr. Fran­
ciszka N ied źw ieck iego  1 złr. 3 0  kr. J . A st  1 złr.
S tanisław a K rzyw aczki 1 złr. B eniam ina Landau 1 
złr. N u ssin  Schupf 1 złr. M ortko A pfelbaum  1 złr.
M ajer T ennenbaum  1 złr. Israela  L indenberger 1 
złr., w  m niejszych składkach 8 złr. 5 7 kr. Przez  
c. k. A dm inistracyą m agazynu w ojskow ego] w , B o ­
chnią pp. J ó z e f  P rager wraz z  m ałżonką 1 0  złr.
Arnuld K ejdosch  1 złr. P rzez  c. k . szko łę  g łów n ą  
w B ochni pp. T eodor Serda 1 złr. R obert K astner  
1 złr. J ó z e f  P olityń sk i t złr. A dam  G utow ski 1 
Mr. M łodzież szkolna 9 złr. 5 5  kr., w m niejszych  
składkach 4 5  kr. P rzez  M agistrat m iasta B ochni 
PP. Strzeleck i 2 złr. B ernatscheck 1 zlr. Skrzy­
dełka 1 złr. D r. P rzesm ycki 1 złr. G arbaczyński
1 zlr. J ó z e f  T urek  2 złr. G óra 1 złr ., w m niej­
szych składkach 3  zlr. 2 0 kr. Przez urząd para­
fialny bocheński 1 złr. 2 0  kr. P r z e z  m łodzież gy- 
mnazyum b ocheńsk iego 3  zlr. 52  kr. i  korpora yą 
nauczycieli gym nazyalnych 6 z lr ., nakoniec przez  
P- Jana Ł aziń sk iego  w łaśc ic ie la  dóbr 5 złr.

P rze z  c. k. u rząd  C yrku larny T arnow ski złr. 83  kr. 2 7
a w  szczegó ln ości pp. K osydar A ntoni 2 złr. S ie­
g e l M arkus 2 złr. Skoluba T om asz 1 z łr . Sm o­
larski L udw ik 5 z lr . ,  w m niejszych składkach I 
zlr. 3 0  kr. Gmina m iasta R opczyc 2 0 z łr . Pano­
w ie  W steck a  radca apelacyjny 10  złr. Schatzl rad­
ca sądu sz lacheckiego 5 złr. K ozłow ski Jerzy  5 
złr. Sroczyński M aryan 5 złr. K aznow ski J o z e f  5 
zlr . N alborczyk  B łażój 1 z łr . P ieczonka M ichał 1 
rłr. H och ołek  Jak ób  4 0  kr. B rodzki H enryk  1 0  
złr. Gromady: Św iebodzin  3 zlr. 2 6 kr. G aszyce
2 z łr . 4 4  kr. B ór grądzk i 1 z łr ., w  m niejszych  
składkach 2 złr. 7 kr.

P rze z  c .k . u rząd  C yrku larn y Ja sie lsk i złr. 
a m ianow icie pp. W ład ysław  S to jo w sk i, następnie
W płynęło do kassy zbiorow ćj J a s ie lsk iś j ..................... złr. 1 6 8  kr.
a m ianow icie od  pp. S tan isław a T arnow sk iego 2 
złr. L eb iock iego  M arcina 1 z łr . B ielaka  Franciszka  
1 z łr . D ąbrow sk iego J ó zefa  15  z łr . K ozłow sk iego  
Ignacego  1 złr. M endlarskiego F ranciszka 5 złr.

M uszyńskiego Stanisław a 5 z łr . S tecz P iotra  2 złr- 
C iórkiew icza Józefa  5 złr. L ip eck ieg0 H ip o lita  2 
złr. Szola  Jana 3 złr- M olnara J ana j z fr j ją -
czyńskiego Jana 5 złr. W rońsk iego p aw }a j z }r-
H aas A lojzego  3 złr. T ẑetrzew iń sk ieg0 M arcina  
5 złr. P rasałow icza 1 0  kr. W in n ick iego  Kaspra  
2 złr. O d Gromad: Szalow a i Blfcgnjk  2 z}r 52  
kr. B inatow a 2 z łr . 5 6 kr. L ip Usza j K r;g  35  
kr. P . Jam row icz Teofil 1 zlr. 3 0 kr Gromada  
M oszczanica 1 złr. 34  kr. P . Linhard A ntoni 5 
złr. L ukasiew icz 5 złr. T reller F ranciszek  1 złr. 
K otliń sk i M ichał 1 złr. ICoeller A nton 1 złr. 
H irschberg K arol 1 Mr. K rahl Franciszek  1 złr. 
E m inow icz A ntoni 1 złr. Sroczyński W ład ysław  1 
złr . K uczyński W incenty  1 złr. Jab łoń sk i Franci­
szek  1 złr. U rząd podatkow y w  B ieczu  1 złr. 
U rząd podatkowy w Strzyżow ie 52  złr. 7 kr. J a ­
rocki J ó z e f  1 złr., w m niejszych sk ładkach 8 złr.
4 9  kr., następnie pp. Serw ański Ludw ik  2 złr.
W inn ick i W ład ysław  1 złr. Gromady; G odow a 4  
złr. 4 5  kr. N eb y lec  4 złr. L utcza 2 złr. P P . K o- 
bierzyński L eon  1 złr. M isiew icz W ład ysław  1 z łr ., 
w m niejszych składkach 1 z łr . 2 8  kr.

w jakim kierunku postępow ać zam yślają. P o pier­
w szym  nawet kroku m inisterstwa nie można je ­
szcze  całkiem  b y ło  p rzesad zać , jak a  opinia w g a ­
binecie przew aża. Upoważnienie p rzesłan e jen e­
ra łow i N arw aezow i do powrotu, z pew nego ro­
dzaju w ygnania na jakiem się zn ajd ow ał, m iałoby  
b y ło  zapew ne znaczenie polityczne i to w duchu 
stronnictwa zw anego w Hiszpanii liberalnem, gdyby  
nie ta okoliczn ość, że p. Sartorius czyli hr. S a n -  
Luis winien je st w wielkiej części karyerę sw ^  
polityczny m arszałkow i. M ożna w ięc b y ło  w ło -  

I ży ć  na karb w dzięczności usunięcie w szelk iego  
i podejrzenia z osoby księcia N a r w a eza , którego 
! zreszty  usługom  krajowi a zw ła sz c z a  królowej 
: Izabelli oddanym , w zg lęd y  niejakie bez w ytpie- 
I nia się  należy.
i  Z w ołan ie  w szakże K ortezów usunęło w sz e l-

że gabinet

5 kr. —

kie w ytp liw ości, a to tern w ięcej,
CD. c. n )  w akcie ogłoszonym  ośw iad cza , iż potrzebować

-  1 " ;= ^ - - = B aga!; . - ............. —— będzie zaraz udziału K ortezów  do [irzeprow a-
&rak<»W 10 października. dzenia ważnych rozporządzeń tak w system acie

Jakkolw iek Hiszpania od niejakiego czasu krót- politycznym jak i administi acyjnym . R ozporzy— 
kie tylko wzmianki otrzym ała w „przeglydzie“ dzenia takowe w języku  niegabinetowym n a zy -  
dziennika n a szeg o , spodziewam y się  w szak że , wajy się zmianami. Zm iany w ięc ży c zy  sobie  
że b y ły  one dostateczne na wskazanie ważnej zaprowadzić lir. S a u -L u is  i to w organizacyi po- 
k ry zy s , której jak się  zdaje dekret ostatni z w o -  litycznej. N ie  je st jak się  zdaje bezw zględnym  
łu jycy  kortezy na dzień 1 9  listopada r. b. p o ło -  zwolennikiem istniejącej karty, ale należy do stron- 
żyć koniec zam ierzył. K ry zy s ta ,  jak w e w s z y -  nictwa konstytucyjnego i w tym chce postępować 
stkich państwach konstytucyjnych objaw iała się  kierunku.
c ią g łą  zmianą, ministerstw, co za w sze  dowodzi Tym  sposobem zdaje s ię ,  że H iszpania w y -  
zwichnięcia kierunków w stronnictwach, a co g o -  chodzi z anormalnego położenia w jakiem się  
rzej je szcze , dowodzi braku silnych stronnictw, znajdow ała; gd zie nietylko nikt w iedzieć n iem ógł 
D o sz ło  też w ięc już b y ło  do tego, do takiej n ie- czyli b y ła  państwem konstytucyjnem lub n ie , ale 
pewności w polityce w ew nętrznej, do takiego w a - ona sam a nie w ied zia ła  jaka jtj. najbliższa czeka  
bania się  w w yborze zaradczych środków prze- p rzysz łość . D z iś  jedno tylko pozostaje pytanie, 
ciw złem u będącemu nie tylko w administracyi, I czyli gabinet nowy posiada w łon ie swojem d o-  
ale nawet w samej konstytucyi, że w  ogólności I Syć s i ły  i tr w a ło śc i, aby m ógł w tak ważnych  
stawiane ciągle b y ło  pytanie: czy  zw ołan e b ę - okolicznościach i zamiarach skutecznie przed I -  
dą kortezy? co jak wiemy na jedno wychodzi: zbami w ystąp ić?  O dpowiedź n i  to pytanie jest 
czy  się utrzyma lub n ie , forma rządu konstytu- . tern trudniejsza, im bardziej rozbite zdają się  być 
cyjna ? :w  Hiszpanii stronnictw a, a wiem y że  łatw iej jest

D zis ie jszy  gabinet którego g ło w ą  je st hr. S a n -  ludziom stanu w alczyć choćby z najsilniejszą op - 
L uis sk ład a  się  z ludzi którzy lubo znan i, n ie -  pozycyą w  Izb ach , jeże li ona tylko nie ulega f a ł -  
pozwalali jednak z p rzeszłości swojej w nosić, szyw ym  i zgubnym prądom , aniżeli sfać u steru

CZĘŚĆ LITERACKO-ARI1 S T I CINA.
DON JUiN D0N0S0 CORTES

MARGRABIA VALDEGAMAS.
R y 9  c h a r a k te r y s t y c z n y  p r z e z  H r . I tlo n ta lem b e r ta .

(C iąg dalszy).
Takie religijna uszanowanie dla w ładzy wojskow ój, ta­

kie zestaw ienie księdza z żołnierzem  trafiło do w szyst­
k ich , albowiem wypadki dowiodły pod każdym wzg ę 
dem prawdziwości tych zdań. Inne pomysły m argrabiego 
Valdegama* rów ne miały sz cz ęśc ie ; przyjmowano je  i pu­
szczano w ob ieg , ponieważ nosiły  piętno żywej prawdy. 
Sposób jego w idzenia, zaw sze oryginalny i w oryginalne 
formy przybrany, w szędzie m iał niezaprzeczoną wartość. 
Jakżeż często jak pacierz powtarzano za nim , co P°w]e " 
dział o powinowactwie wielkich politycznych i wielkich 
religijnych b łędów , w skutek czego : postępowca nazw ał 
bratem  deisty, republikanina panteisty, a socyalistę steusza. 
P rzed dwudziestu laty zaczęto postrzegać we Francyi 
sm utne skutki tak zw anego odrodzenia się (renaissance), 
lecz dopiero hiszpańskiemu mówcy zostawionym było 
praw dę tę w kilku potężnych słow ach w yrazić: „R estau- 
racya literackiego pogaństwa doprow adziła powoli do fi­
lozoficznego poganizm u, a nakoniec do restauracyi reli­
gijnego i politycznego pogaństwa. Dzisiaj św iat zbliża 
aię do ostatniój restauraoyi czyli do pogańskiego aociali-

zmu.
Jeżeli z wyżyn historycznych i teologicznych rozm y­

ślań zniżał się do po lotnego, a czasem uszczypliwego 
sądu o wypadkach bieżących, tedy zaw sze pogląd jego 
był rów nie zadziwiający, jak sposób w ysłow ienia się. 
Któżby dziś choć tak późno nieoddał tem u mówcy s łu ­
szności, gdy na dwa lata przed coup d ’e ta t 2go grudnia 
mówił na trybunie : „Tam gdzie zbawienie spółeczeństw a 
zaw isło od rozw iązania starych stronnictw i od utw orze 
nia now ego stronnictw a złożonego z wszystkich innych 
odcieni, tam stronnictw a te  przedewszystkióm usiłują nie 
rozw iązyw ać się i nikt ich do tego nieskłania. To samo 
dzieje się we Francyi. Zbawieniem tego kraju byłoby 
rozw iązanie stronnictw a legitymistów, bonapartystow  i o r -  
leanistów , a u tw orzenie jednej monarchicznój partyi A 
jednakże w tój F ien cy i, g d z i e  całość spółeczeństw a tylko
na rozw iązaniu się stronnictw  polega, bonapartyści my­
ślą tylko o Bonapariym , orleaniści tylko o Hrabi Paryża, 
a legitym iści tylko o Henryku V.“ . . . .

Donoso Cortes obok swych politycznych i dyplomaty­
cznych za trudn ień , zajmował także miejsce w kró lew - 
skiój akademii h isto ry i; na swoje przyjęcie w ysiąpił z mo­
wą. Był to praw dziw ie hymn tryumfalny: w każdym w ier­
szu w ese le , podziw i słuszna duma chrześc ian ina, który 
niew iarę zw yciężył. Przedm iot jego mowy by ł biblijno- 
literaoki; rozb ie ra ł on w yrażenia, którem i pismo św ięte 
malowało trzy  najg łów niejsze uczucia naszego s e rc a , to 
je s t m iłość B oga, m iłość niewiasty i m iłość ojczyzny 
W  jednóm m iejscu tak m ów i: „Niedziwcie się moi pano­

w ie , jeżeli s k o ń c z y w s z y  mówić o B ogu, bezpośrednio za­
czynam o niewiaście. Gdy Bóg m iłosierny dla człow ieka, 
swego najdoskonalszego tw o ru , postanow ił obdarzyć go, 
natenczas w nieskończanój m iłości swój dał mu niew ia­
stę. Mąż był panem w r a ju , niewiasta była w nim aniołem .

„Gdy niewiasta popełn iła  pierw szy b łą d ,  a mężczyzna 
pierw szego grzechu  się do p u śc ił, natenczas Bóg im po­
zwolił n ierozłączać się. Razem też drżącem i kroki, śc i— 
śnionem srec em , i płaczącem i oczyma opuszczali ojczy­
znę. Razem szli z sobą przez lata i w ieki trzym ając się 
wspólnie za r ę c e ,  już  silnie sław iąc czoło burzy, już się 
puszczając na ocean życia z powiewem najrozkoszniej­
szego szczęścia. Gdy Bóg człow ieka łam iącego powin­
ność dotknął berłem  sędziowskióm , gdy przed nim zam­
knął bramy błogosław ionych ogrodów , które dla mego 
zasad ził, natenczas w m iłosierdziu swóm dla w,”° . J  J* 
chcia ł coś zostaw ić , coby mu p r z y p o m i n a ł o  wo -
kosze ra ju ; -  z o s ta w iłm u  więc niewiastę, aby na je j
widok raj mu staw ał na myśli. Wvi»4nió

„Aby zaś umieć poznać n i e w m s t ę . aby w yjaśnić sobie
zadanie wvtkniate iói od B oga, aby na nią patrzyć w jó] 
c z js tó jp ią k n o c ie , w jój uświęcającym  w p ły W ie, n ie  dość  
jest podziwiać te piękne typy ’ prial « « n e  nam w p oezyi 
hohraiskiói. P raw d z iw y m  typeno kob iecości n ie  je s t  ani 
Rebeka ani D ebora, ani też oblubienica z pieśni Salo­
m o n o w e j -  j**1 "”? l?lk°  )«dK"« -  Marya.

„Mężczyzn* wielkim je s t ,  a.bowiem  to Pan ziem i, oby­
watel nieba, syn Boży; lecz niew iasta w iększą od niego, 
ponieważ Marya jest zarazem  có rk ą , m ałżonką i Matką



rz^du  k o n s ty tu cy jn eg o , w ted y  g d y  stronnictw a 
nie majg, an i w yraźnych  sz tan d a ró w , ani d o k ła ­
dnie zak reślo n y ch  obozów , a  b rak u  jed n eg o  i d ru ­
g ieg o  w ysokim  rozum em  politycznym  i p rz y w ią ­
zaniem  do k ra ju , ja k  się  to n a p rz y k ła d  dzieje 
w  A n g li i , za s tąp ić  nie s<| w  stan ie .

W  w ażnej kw esty i zbożow ej zam ieszcza  organ  
m in isterstw a p rusk iego  d ie  Z e i t  następu jący  a r ­
ty k u ł:

iłzeczą  to bardzo naturalny lubo nieusprawiedliwio­
ną w samej sob ie , że w obec wysokich dziś cen zbo­
żow ych , lud zw raca oczy swoje ca rz ą d , domaga­
jąc się od niego i oczekując aby się bezpośrednio  
w tn ięsza ł w handel, celem zniżenia cen. J a k  ma się 
rząd  do tego m ięszsć, o tern nie masz zw ykłe j a ­
snego pojęcia; przcdew szystkii m w sselsko nasuw a 
się mysi: Z a k a z  w yw ozu  i za ku p n o . Takowe rze­
czy pojmowanie zupełnie je s t mjinem. W azedz’e i po 
wszystkie czasy gdzie rząd się da spowodować do 
zajjęcis się trudną kw esiyą żyw ności, tak aby j ą  bez- 
pośrednio chc ia ł rozstrzygnąć , zaw sze mu to ciężkie 
tylko przyniosło kłopoty. R ząd na stanow isku sw o­
jem nie może nic innego robić, jak tylko obmyśleć i 
w spierać środki służące do zapobieżenia p rzyczyn o m  
drożyzny wedle dośw iadczeń w ekonomii politycznej 
czerpanych i w nieomylnych je j praw dach. P rzyczyny 
te leżą po w iększej części w  niedokładnej konkur- 
rencyi. W edle tego , rozsądnem  zadaniem każdego 
i z ą d u  j a k  to sa m o  z  siebie w y p ły w a , je s t o ile mo­
żna wolne zostaw ić pole w spółzaw odnictw u na targu, 
skoro cena artyku łów  żywności dochodsi do wyso­
kości niestosunkowej względem ceny pracy. P ie rw ­
szy i w ażny krok na tej drodze zo s ta ł u nfcs doko­
nany przez zniesienie o p ła ty  wchodowej od zboża i 
miewa. Jeżeli dobrze poinformowani jesteśm y, inne 
jeszcze  m ają być przedsiębrane środki któreby kw e- 
styę żywności zaspokoić m ogły, bez porzucania do­
świadczonych już zasad zdrow ej ekonomii polity­
cznej. Nie należy się wszelako spodziew ać po rz ą ­
dzie bezpośredniego  m ięsztnia się w handel p rzy­
ciąganiem go do siebie lub czemś podobnem Mylnem 
jest dla tego mniemanie choćby rozsiew ane w najlep­
szych zam iarach , iż rząd  zamyśla sam  wielkie po­
czynić zakupna zboża i ziemniaków. Taki handel rz ą ­
dowy en gros sprow adziłby  nieochybnie w prost prze­
c iw n e  s k u t k i ,  a lb o w ie m  p o d n ió s łb y  j e s z c z e  ceny, 
przeto niewłaściwość i przewrotność takiego kroku
na pierw szy rzu t oka są  widoczne.

słłaaeiKStiKłflsr-e

Korespondencja Czasu.
L w ó w  13 października.

§ Przepisy które Izraelitów po dzień iszy stycznia 
1848 w nabywaniu dóbr nieruchomych ograniczały, od­
zyskują na mocy rozporządzenia z dnia 2gó października 
b. r. moc Obowiązującą'. Przepisy te i treść ich są nastę­
pujące: 1) Cyrkularz z dnia 29 marca 1793 w skutek
dekretu nadwornego wydany, zabrania Izraelitom naby­
wanie dóbr aiemskich i dzierżaw dziedzicznych. 2) Patent 
z dnia 8go marca 1805 pozwala im posiadać grunta do- 
mioikalne pod warurtkiem, jeżeli się na nich jako rolnicy 
z domem osiedlają i sami w polu robią. 3) Dekret ntf- 
dworny z dnia 15go marca 1806 odmawia żydom, którzy- 
by w posiadaniu dóbr na mocy przywilejów Józefińskich- 
przed rokiem 1793 nabytych się znajdowali, prawo pa­
tronatu i przelania ich na biskupi w którego dyecezyi 
dobra są połoźóhe. 4) Cyrkuldrz z dnia 19go kwietnia

1805 w skutek dekretu kancelaryi nadwornój wydany, 
zabrania Żydom w miastach i miasteczkach nabywania do­
mów i placów na domy, jeżeli ostatni tychże właściciel 
nie był Żydem. Co się tyczy posiadłości m iejskch, ró­
żne m-asta mogą mieć swoje wyłączne przepisy, ograni­
czające Izraelitów pod względem posiadania onyoh, które 
teraz napowrot w życie wejść mają. Od roku 1849 wiole 
dóbr przeszło w ręce żydowskie, sąd szlachecki lwowski 
nie p rzy p u szcza ł ich wprawdzie do czssu zniesienia Kon- 
etytucyi państwa i praw zasadniczych ani do licytacyi dóbr, 
ani też do tabuli, lecz sąd apelacyjny reformował jego 
uchwały.

H a m b u r g  15 października.
Wczoraj tu przybyła depesza telegrafiosna z Wiednia 

z dnia 12 października donosi, źe w nocy przybył tam 
kuryer turecki Aohmet-Effendi z noiyfikacyą Porty z dnia 
5 października, tyczącą się wypowiedzenia wojny Rossyi 
ze strony Turcyi. Tegoż samego dnia Arif Effendi zako­
munikował tęź notę hr. Buol-Schauenstein. Nsepotrzebuję 
dodawać, źe nowina ta ostrzegła tut jszą giełdę. Otucnę 
wzbudziła jednak druga depesza z Wiednia, wedle ktd— 
rój Oeslr. Corr. zapowiada neutralność Austryi w razie 
wojny między Turcyą a Rossyą. Lord Westmoreland miał 
zakomunikować w Wiedniu notę gabinetu angielskiego, 
zawierającą powody, dla których propozycye z Ołomuńca 
niemogą być przyjęte. Donoszę o tern, żeby wam dać 
przykład o różnych co chwila teraz przybywających de­
peszach. Bliżsi ogniska głównego, lepiój zdołacie ocenić 
czy są uzasadnione. Tyle tylko d ;dam, źe o wojnie pra­
wie wątpić jui tu pizestają, znajdując pociechę w tem, 
ie  się ograniczy widownia zajść krwawych na Turcyą, i 
źe te nawet w razie wybuchu niedługo potrwają. Jednak 
muszę i to wspoinnąć, źe z Turynu donoszą, jakoby Pie­
mont zgodził się na to , w razie wojny sześćdziesięcio- 
tysiączną armią wesprzeć oręż francuzki, gdy tymczasem 
30,000 wojska ma pozostać w kraju dla obro y krajc- 
wych warowni (?). Tak pisze Bórsenhalle z Turynu. 
Consliiutionnel mówi nawet juź o tem, źe książę Gor- 
ozakow ma odstąpić komendę księciu Paskiewiczowi, a 
książę Manszykow jako Namiestnik (?) ma objąć zarząd 
Księstw Naddunajskich w miejsce dotychczasowych rzą­
dów hospodarów. Co jednak zdaje mi się podstawy nie­
ma , to nowina z la Patrie, jakoby Reszydowi paszy dy­
wan polecił udać się osobiście do jenerała Gorczakowa, 
dla zakomunikowania mu zapadłój decyzyi Porty. Z tóm 
łączą się wieści o wysileniach Szamila na Kaukazie, o 
niepewnem stanowisku jakie zajmie Persya itd. Drugi 
s y n  C e sa rz a  W s z e c h  U o ssy i M ikofa j M ik o ła jo w ie * , u d a ­
j ą c  a i f  ilu K ijo w a  d la  n a o c m e g o  p rz e k o n a n ia  s;«j o  s ta n ie
nowo odkrytych pieczar prawosławnemi okrytych napisa­
mi (?), mis i z sobą zabrać instrukcye tyczące się kor­
pusów rezerwowych kawaleryi, gdy tymczasem czynna 
armia będąca pod naczelnem dowództwem Księcia War­
szawskiego, wszędzie do wymarszu przygotowana. Zdaje 
się źe juź oddawna do tego przygotowana, albowiem 6 
korpusów piechoty tej armii jak wiadomo, ciągle w kom­
plecie wojennym zostają.

Niechrąc przerywać wątku nowin toczącego się ro­
zwoju politycznego Danii, mniój teraz interesującego, 
dalej donoszę: źe pierwsze rozprawy nad prawem finan- 
sowem nieodpowiedziały oczekiwaniom, które łączono 
z pojawieniem się budżetu dla ogółu p.ńitwu. Przedsta­
wienie projektu ustawy zesadniczój, poda sejmowi do- 
pióro powód do wykazania swego stanowiska polityczne­
go co do tego prawa. Tymczasem sam projekt do usta­
wy, a więcój jeszcze rozprawy o nim, groźne widoki 
zapowiadają. -W Folkethingu r|>c mówcy słyszeć niechcą 
o usunięciu obec:.ój ustawy, P0ki ustawa dla ogółu pań- 
śtwa niebękfrie przedstawioną, a ministeryum ze swej

Boga, ponieważ ona jódna z wszech stworzeń, przyszła 
na świat bez skazy, umarła bez bólu, i żyła bez grzechu.

„Ona jest niewiastą prawdziwą, gdyż Bóg uświęcił 
w niój wszystkie niewiasty; dziewica była małżonką, wdo­
wą i matką. Chrześciaństwo dokonało największych1 rzć- 
c*y na świecie, zawarło bowiem pokój między niebem a 

zniszczyło niewolę, ogłosiło wolność i braterstwo 
mię zy ludźmi; wszakże uświęcenie niewiasty jest naj­
większym d*ieieto chrześciaństwa. Odkąd Jezus Chrystus
ZS V*1 s a nie '*olno Jest potępiać grzesznicy i po­
gardzać mą, albomenpowiedział On: źe ich grzechy ob­
mywają się łzami. 4wia,a wzjął Magd8ienę
w swoją opiekę i gdy ÓW dzień o&rophy nadszedł w któ­
rym się słońce zaćmiło a Ziemią zatrzęsła > w ten(,z8S n 
stóp jego krzyża, stały obok siebie i Matka Niepokalana 
i pokutująca Magdalena; a to dla nauczenia nas, że ramio- 
na jego pełne miłości otwarte są równie dla sk ru ch y  jak 
dla niewinnój czystoty.“

Jeżeli to proste tłomaczenie tój mowy potrafiło wzru­
szyć kogo, ten niech raczy pamiętać jakie ta mowa mu­
siała robić wrażenie wychodząc z ust Donosa. Wszyscy

urokiem, aczkolwiek mówił języ- 
nie udvb~~'"“‘I“ 1 "  *ab'nie. Jakież byłoby ich uniesie 
rrvstvm V ł.2W0 ie2° s ,yszeli " a trybunie i w języku oj 
o'1™, nktórvm y?Bj eslatyczho wspaniałym języku hiszpańw&sfir? *»?'v w V
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*Wrzy rozmowę margrabiego Valdegamas słyszeli w Pa- 
kl« r yli Po rw an i Jgj urokiem, aczkolwiek mówił języ-
Kiem francuskim i w salonie. Jakież byłoby ich uniesie-

‘ ' ,fc • • - — * - - » *  « io w n ie  n ajw yk szta łceńsij»K ł Ilł,JP,uslsl chrze^
jego książkę z korzyścią dla swoich dusz.

a iaKa człowiek r, r  » . Jest między nami nowa s z k o ła , dla k tó rć j opinie i in—
nn isu  własnvchZie °gi®m Powinien rozmawiać. Po- stytucye liberalne jedno znaczą co pochodząc 0(j SMtana>

dług opis y j go ziomków możemy go sobie wy- j Dla nich to, przytaczam dosłownie; „tego-czesna wolność

stawić, jak głosem dźwięcznym a oraz miękim, to znowu 
poważnie uroczystym jak na doktora Salamanki przystało, 
słuchaczów swoich w niezna00 wysokości unosił juź^ to u- 
źywBjąc wszystkich środków zręczności, delikatnych cie- 
niowań dyalektyki, juź wybuchając ogniem poetycznego 
natchnienia. Połyskujący tysiącami iskier, py|  ja!j ów 
dyament z którym go niegdyś jego nauczyciel Quintana 
porównał. Uskarżano się, ^  Donoso Cortes mało pism 
zostawił po sobie; ale kto wie czy potomność nie będzie 
wdzięczną tym, co jej oszczędzili pracy wartowania gru­
bych foliałów. Kilka kartek oddychających czystą duszą 
wystarczyły przeciąż dla nieśmiertelności Vauvenar^ua. 
Chrześciańskio pokolenia czasów przyszłych, zachowują 
pobożną i miłującą pamięć o człowieku który jm w 0gni- 
stój formie zostawił kilka ułamaow prawdy przedwiecznej 
napiętnowanych rozumem, wiar? 1 P°korą.

Zresztą nie zapominajmy o jeg° dziele Essai sur le ca- 
tholicisme, le liberalisme et ie socialisme, jest to godna 
podziwienia książka; niektóre w mój miejsca ciemne 
sprzeczne, przesadzone, zupełni® mkną przed obfitością 
światła, przed gorącą pobożnością, przed miłością pełną 
po»ory i czarującą wymową współ ziomka s. Teresy i Kal- 
derona. Najwłaściwsi sędziowie podziwiają te wiadomo­
ści teologiczna jakie miał będąc człowiekiem światowym 
a równie najwykształceńsi j»k i najprośtsi chrześcianie czv-
tflia {a» a ,, | ii:#! /łl*» CWRiok Ji,_ J

strony także niemyśli o takiem.przedstawieniu. Ministe­
ryum ^Kąpi bsrdzo wyrazami. Żeby wykluczyć ministrów 
i publiczność od rozpraw, Thing zdecyd iwał ukonstytuo­
wać się w komitet. Z  położenia obecnego rzeczy wnosić 
niemożna o zbliżeniu sejmu do rządu. Przyjaciele chło­
pów zupełnie wyrażają się w duchu Monrada, który juź 
ustąpił, h ministeryum ze swej strony ustąpień żadnych 
uczynić niemyśli.

W iedeń  17 psź  Iziernika. Ogłoszony świeżo w y­
kaz; papierowej monety państw a w końcu z. m. p rz rd - 
•taw ia cyfrę 1 4 4 ,8 3 9 ,7 6 7  z łr . tojest o 5 ,0 1  Jł,4 6 0  
z łr .  w yższą niż w końcu sierpnia. Kor. A u strya cka  
pisze z tego powodu: Summa obiegowa papierów  
wynosi niespełna 1 45  milionów, gdy w końcu sier­
pnia w ynosiła 1 4 0 , w szakże do oznaczonego maxi­
mum 1 6 0  mil. niedochodzi o 5 milionów. W szystkie 
rodzaje papierowej monety państw a z wyjątkiem bez­
procentowych b letów skarbow ych zm niejszają się 
ciągle, i te ostatnie będą w krótce jedynym papierem 
rządowym. Chwilowy przybór papierowej monety 
w granic ch o k a z a n y c h , przypada równocześnie 
z nadzw yczajną potrzebą gotowizny wieloma okoli­
cznościami spowodowaną. Dowodem tej w zrasta ­
jącej potrzeby są  wypadki w banku narodowym, 
gdzie lubo użyto na esaomptowanie w końcu w rze ­
śnia r. b. 5 4 ,4 9 0 ,0 8 8  z łr . a w końcu w rześnia 1 8 5 2  
3 3 ,3 5 0 ,2 7 1  z łr .  a stan czynności pożyczkowej wy­
nosił 2 1 ,8 1 3 ,4 0 0  naprzeciw  1 5 ,1 8 0 ,3 0 0  zeszło ro ­
cznej ; lubo przeto w obec tych czynności banko­
wych użyto 2 8  milionów więcej niż r. z. przecież 
w ostatnich czasach żądania o eskompta by ły  jeszcze 
większe, uniż. li na nie udzielano, a  stopa procento­
wa w prywatnem eskomptowaniu doszła  do niezw y­
kłej wysokości. Z arząd  skarbow y sp ła c ił  bankowi 
7, ostatniej pożyczki 1 mil. z ł r . ,  a 4 9 1 ,5 9 9  z pier­
wotnego d łu g u ; c a ły  d ług  państw a do banku zmniej­
s z y ł się przeto do 1 2 3  około mii. z łr ., gdy tym cza­
sem w lutym 1 8 4 8  r. w ynosił 1 2 6  md., a w lipcu 
1 8 4 9  p rzeszło  2 2 0  ..i pó ł mil. z łr .

— M inisteryum oś wleccnia rozporządziło  pod w zglę­
dem nadzoru uczęszczania słuchaczów  na kolegia po 
uniw ersytetach w W iedniu, P radze, Lwow ie, K ra ­
kowie, Ołomuńcu, Gradcu, Inspruku i Peszcie, aby 
nadal zgromadzenie profesorów prsynsjm niej raz na 
miesiąc zb ierało  się, d a w a ło  opinie pod Względem 
uczęszczania n« godziny każdego ucznia i naradzało  
Mię nad w łaściw em i środkami przepisanemi nrawem 
o studyach w ydziałow ych, llozporządzenie to wcho­
dzi w użycie z bieiącem  półroczem. Sposób w ia - 
ki profesorowie ze względu na liczbę uczniów i iŻne 
ssczegolne okoliczności dozór spraw ow ać będą, po­
zostaw ia się tak iak to dotąd by ło , w łasnem u ich 
wyborow i; w szakże szczególniejszą uw agę winni 
mieć na uczniów pierw szego roku i na pobierających 
s typendya, a w reszcie na tych, których postępow a­
nie zrodzi to  ju ż  wątpliwość co się tyczy ich pilności.

— K re u zze iłu n g  pisze z W iednia. P rzy b y ły  tu 
przed kilkoma dmami c. Ir. austr. poseł w Turynie 
hr. A pponyi, zabawi tu d łu ić j podobno, mając arloD  
nieograniczony. Pow ód tego odjazdu różnie bvwa 
tłumaczony. Z  jednej strony w idzą w tóm następ­
stwo odmowy w ydania domniemanego mordercy Dra 
yan ioniego (Czytelnicy przypomną sobie, iż Dr. V an- 
iloiii p ad ł w chw ili, kiedy zam ykał okno), inni zaś 
są zdania, iż albo sp raw a sek w rstraey i, albo uża­
lanie się posła  na niesforność dzienników , są tego 
przyczyną. H rabia odbył w tych duiach k ib a  narad 
z p. ministrem spraw  zagranicznych.

jest zaprzeczeniem prawdy i sprawiedliwości. Parlamen­
tarny system, chociaż go usiłował zaprowadzić sam Pius 
IX nietylko w ich rozumieniu jest potworny, lecz w ogó­
le niedający się pogodzić z wiarą i sprawiedliwością. Ka­
tolickie ludy u których kościół używa bezwarunkowói 
niepodległości, gdy oprócz tego mają i wolność polityczną 
jak np. Belgia, znajdują się w stanie niezwyczajnym i 
wyjątkowym; zwyczajny bowiem stan jakiego królestwa, 
jest wtedy gdy go otaczają polityczne ciała nie wkłada­
jące nań ani obowiązków ani względów, niemające ża­
dnego prawa do udziału w rządzie, ani mogące stawić o- 
poru. Dla nich staro hiszpański Rey neto jest naj rvźszą 
formułą politycznćj mądrości. Podług nich Francya przed 
rokiem 1789 miała najmądrzejszą ze wszystkich konsty- 
tucyj i mniej niż wszystkie kraje potrzebowała reformy 
Przy upadku cesarstwa była Franeya w politycznym i re­
ligijnym względzie, lepszą niż przy upadku rządu repre- 
zentaczjnego; źe zaś ideał wieków średnich nieda się już 
w rzeczywistość zamienić, tedy niepozostaje narodom nic 
lepszego, jak naśladować hiszpański rząd Karola IV lub 
francuski Napoleona."

Oto jest nowa Ewtingielia, ogłaszana nain obecnie. Oto 
są następstwa wyc/ągnione z tymczasowój klęski zadanej 
socyabzmowi; to są nakoniec prawa polityki, które chcą 
podsunąć katolikom; a nasz Donoso Cor'es ma b ć zwia­
stunem tych politycznych zasad.

( Dalszy ring nastąpi.')
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List Witnderera z Konstantynopola dnia 6  b. ni., 
o  k t ó r y m  w Przeglądzie wczoraj wspomnieliśmy brzmi: 
„Manifest i akt wypowiedzenia wojny doręczono 
wczoraj wszystkim poselstwom zagranicznym. Sto­
sowne depesze powiózł do Omora-paszy M assar-pa- 
sza syn Keszyda-paszy. P. de la Cour oświadczył 
w skutku tego po drugi raz, iż Francya uważa się 
być wolną od wszelkich zobowiązań naprzeciw Tur­
cyi, że zatem zostawia Turcyi wolność bronienia tra ­
ktatów, o które walczyli niegdyś dawni królowie 
francuzcy. p . bar. Bruck da ł poznać s Iną wolę Au - 
f  %  a ^y walka w najciaśaiejszyrh granicach zam­
knęła się i że niedozwclt, aby' posiadłości rosyjskie 
w Europie były zaczepiane. Tym sposobem p. Bruck 
jawnie w ykazał gotowość swojego rządu czynienia 
tego wszystkiego, co do utrzymania pokoju świata 
pomocnem być może, i trzeba przyznać, iż wpływ 
Au8lryi wzmógł się tutaj tak dalece, iż może iść 
w zawody z wpływem lorda Kedclitfe. Ten ostatni 
nie zaniechał doradzać Porcie spokojnego zagodzonia 
sporu, ale się nie w ahał ani chwili przyrzec na wy­
padek wojny pomoc morską Anglii. Dziś miał on 
długą naradę z Rcszydem. — Parowiec z Odessy 
przywiózł wiadomość, iż 3 0 ,0 0 0  Kosyan wsiadło 
na statki udając się spiesznie do Redut-Kale. W  cią­
ga trzech dni całe to wojsko już było na okrętach, 
pośpiech rzeczywiście dotąd niesłychany! Jenerało­
wie Nestorów, Barjatyński, książę Dołgoruki już są 
na granicy tureckiej. Hetman kozaków Czarnomor­
skich jenerał Zawadowski przybył we 520,000 do 
Anapy. Korpus ten przeznaczony przeciw Czerbie- 
som. Kozacy liniowi odeszli do Aehiski i Gelendżi- 
ku, a wszystkie te ruchy wojak zdają się wskazy­
wać, iż Rosya od strony azy&tyckiej stawia się w za­
trważającym stanie obronnym. W  W ołoszczyznie 
wojska rosyjskie posuwają się coraz więcej ku Du­
najowi. Mniemają, że wojska te rozciągnięte będą 
na przestrzeni równolegle do linii tureckich. Książe 
Gorczakow kazał wystaw ić przeszło 3 ,0 0 0  drewnia­
nych szałasów  na lewym brzegu Dunaju, każdy 
z tych szałasów mieścić będzie 10 do 15 żołnierzy. 
Rząd wołoski da ł rozkaz wydania na ten cel 3 0 ,0 0 0  
dukatów.® Dalej mówi korespondent o przepełnieniu 
szpitali rosyjskich, skargach jenerałów Sattlera î  Ko- 
tzebnego i oczekiwaniu księcia Paskiewicza mające­
go objąć dowództwo po księciu Gorczakowie. Nato­
miast będąc w Konstantynopolu pod wpływem tame­
cznych wieści chwali stan wojska tureckiego. „Fran- 
e u z cy  i piemonccy oficerowie jak Magnan i Gavonne 
u s iłu ją , wszelkiemi sposobami jakie podaje strategia, 
zapobiedz przejściu Dunaju przez Rosyan. Omer-pn- 
SZ4 zastrzegł sobie tylko taktykę zostawiwszy tym 
oficerom zagranicznym użycie środków strategicznych. 
Naczelny wódz gwardyi Rużdi-pasza udaje * ę wkró­
tce do Adryanopolu, a z nim oficerowie francuzey 
M anginat, Petit i. Gaillard; spodziewany również 
wkrótce jeden z wyższych oficerów cardyńskich. 
KonfereneyA posłów, która się tu odbyła zezwoliła 
na użycie tych zagranicznych oficerów. Mówią na­
wet o bliskim preyjeździe jenerała Lamoriciere i je ­
nerała sardyńskiego Marmora. Jeżeli przed zimą nie 
przyjdzie do spotkania, jeden z nich będzie dowodził 
armią w Anatolii, drugi w Rumelii. W łośnie mioł 
przybyć z Wiednia goniec z ważnemi depeszami do 
p. Brucka.®

— Gazeta Augsburgska zakończa artykuł swój o 
strategii rosyjskiej w wojnie z Turcya temi słow y: 
Korzystna szansa, jaką ma Cesarz Mikołaj w razie 
wojny, polega na ubieżeniu wszystkich państw w spra- 
wę tę wmieszanych. Co się tyczy Francy i i Anglii, 
nie mogą się one teraz łudzić, iż tak się rzecz mia­
ła , odkąd w odpowiedzi na przejście Prutu posłano 
floty do Besiki. Od tego czasu Rosya uzbrajała się 
ciągle, gdy państwa morskie spokojnie wyglądały koń­
ca układóse. Teraz czas przekroczyć Dunaj i Ro­
sya może trzy miesiącu panować między Dunajem i 
Bsłknnem, a może nawet i przejść góry zanim angiel­
ska i francuzka armia pojawi się w Turcyi. Nie e- 
hojętna przeto, z tego punktu zapatrywać się na dy- 
spozycye rosyjskie. Główna myśl, na której one po­
legają j est opanowanie przejść Dunaju między Żela­
zn* b r a m ą  (Nową Orsową) i ujściem. W  tym du­
chu rozstawione są wojska księcia Gorczakowa w for­
mie echelonów których czoła dotykają w trzech 
punktach Dunaju pod Kalefad, K&larasz i Umaiłem. 
Z  tego ustawienia wypada, że wojska mogą w trzech 
tych punktach neraz forsować prze/ifawę, bo tym 
sposobem będą nara* panami całej tej linii po dru­
giej strome l Klinami wcisną się między twierdze tu­
reckie, S zagrażać będą głównym punktom
oparcia się Turków pBd BałkŁnem, jakiemi są Zofia 
z Widdymft, * Sylistryi i W arna z Tulczy i
Bazarczykm “ lichy te opierają się ca  znajomości 
teatru wojny. W podobnych okolicznościach 
tureckie nie mogą *USIC Sl9» aby Sjq wcisnąć pomię­
dzy kolumny rosyjskie bez narażenia się na widocz­
ną zgubę.— Wedle ty en rozumowań Ilosya byłaby 
panią całego kraju przedbałkanskiego.

— Ponieważ wojna rosyjsko-turecka może się nad

Kaukazem rozwinąć, nie odrzeczy przeto będzie dla 
zrozumienia dokładnego poZyCyi Da przyszłość obu 
stron walczących, podać ustęp z traktatu adryano- 
polskiego w którym oznaczone są granice w tych stro­
nach obu państw. Wedle tego traktatu, linia ciągną­
ca się wzdłuż granicy Gurieiu od Czarnego morza do 
granicy Imerehi i stamtąd w kierunku zupełnie pro­
stym do punktu w którym sfę sc}l0 grsnice paszs- 
iików, Achalczyk i Kars e granicami Georgii , stano­
wić ms granicę obu państw w Azyi; tak iż na pół­
nocy i zewnątrz tej hnii pozostać ma miasto Achal­
czyk i twierdza Akal-knługj w odległości nie mogą­
cej wynosić mniej dwóch godzin drogi. W szystkie 
kraje na południui i zachodzie tej linii demąrkacyjnej 
leżące ku Paszahkom Kars i Trebizondy wraz z wię­
kszą częścią paszshku Achalczyk pozostają pod pa­
nowaniem Forty, gdy tymczasem położone na północ 
i wschód tej linii ku Georgii Ioierelii i Gurielowi, tu­
dzież całe wybrzeże morza Czarnego od ujśria Ku- 
banu do przystani s. MifoLtja przechodzą na zawsze 
w posiadanie Cesarza Rosyjskiego. W  skutku tego 
dwór ces. rosyjski zwraca Porcie resztę paszahku 
Achalczyk, miasto i paS8&,ik K#rg niit8k) j p6SBaijk
Bajawt, miasto i paszalik Erzerum fgdaie obecnie 
główna kwatera ureeka). j eżi li przeto wojna roz­
pocznie się w A zyi, to pomieniony pas kraju będzie 
jej tessCenj. Arnna turecka w Azyi ma bye jeszcze 
liczniejszą nia nad Dunajem, bo tam wojska nieregu-
1 i r lLn ^ " n n n fu i* '« Dotychczas liczą ich tam
na 8 0  do 90 ,00  , w edług listów z Bajrutu z samej 
Syryi dostarczą: A l e p p o ^  D*ffiasKek 1000 , 
Tri polis 5000 , Himaa, H*,n8 ; j e ruz t|em po 500 , 
Łatakia • ’ Sur ' A fze 6 0 0  Naplus
4 0 0 0 n,n mUl8t 1 dł'8tr^ tów górskich

Gaz. T e^zw a rska ppdąje . RusaCEuku 6 m. 
Znaczna ilość nagromadKaua tu rfguiarnPg0
i redifów, ale wcale n.e tak znów wielka jak to nie­
które zagraniczne dzienniki pisały. Karność wpra­
wdzie lepsza niż w ostatniej wojnie z Rosyą, wszak­
że jak  doświadczeni podróżni utrzymują, którzy się 
z bliska wojsku przypatrzyli, wojska tureckie nie bę­
dą mogły się mierzyć z równym co do siły  nieprzy­
jacielem wojsk europejskich. Oficer mało' co oś tt ia- 
tą i zdolaościami wyższy od żołnierza, co w armii, 
która się uważa za dobrze wyćwiczoną, j- s t  niezawo­
dnie nie zagojoną raną. Zbiegowisko ochrzczone tytu­
łem ochotników składa się b różnej chołoty chciwej 
tylko rabuuku i rozbojów, a każdy w najnędzniejszym 
stanie z bronią tylko i workiem na chowanie rzeczy 
zrabowanych; pomiędzy niemi chłopcy 10—152-Ie- 
tni i wielka chmara ulemów i softów właściwych pod­
żegaczy wojny. W ojska regularne i rę4jfy ętyęipUfry 
się tylko spotkać z nleprźyjećieh m i potem powrócić 
do d 'mu, niepytając, jak lam wypadnie. Jeżeli wszak­
że niepr/yjdzie do wojny, rząd będzie miał niemało 
kłopotu z Arnaui&mi i Mirydytami chciwi mi tylko 
łupu , bo ci niewrócą do domu niepreelawazy krwi i 
niezarobiwaay cokolwiek. Nadużycia, gw ałty i o- 
krucieństwa nieochybne są w takich okolicznościach 
i są oi zywistem n*stępstwem nieobliczenia się rządu 
ze środkami swojemi, aleby jeszcze gorzej wypaść 
mugło, gdyby na czele w ładzy s ta ł człowiek mniej 
energiczny i w ytrw ały, aniżeli Said pasza, dzisiej­
szy gubern tor jeneralny Bułgaryi.

Kronika miejscowa i zagraniczna. ' ™
D. 15 b. m. robotnik  pracujący na  gościńcu od B erlina  ku 

C harlottenburgow i słyszał w pobliżu m ostu jak iś  g łos dziecka; 
zbliżył się więc i znalazł utopioną kobietę i dwoje dzieci a 
nad niem i chłopczyk 6-letn i jeszcze żywy! Z opowiadania jeg o  
okazało s ię , i i  m atka rzuciła  wszystko tro je  dzieci do wody i 
sam a się u to p iła , a  chłopczyk tylko w yratow ał się cudem.

— Znów jedna więcój ofiara roulety w Homburgu. Przed 
kilką dniami rzucił się młody jeden człowiek pod nadjeżdża­
jący  pociąg nocą Maszynista uczuł lekkie wstrząśnienie ma­
szyny i udał się potem na miejsce gdzie znaleziono trupa i 
w kieszeni jego listy dowodzące, iż właśnie miał się żenić. 
Był to komissant handlowy, który przegraj pieniądze swego 
pryncypała.

Rząd meklemburgski wydał rozporządzenie tyczące się 
żydów tak nazwanych polskich, których teraz często napotykają 
tam na włóczędze i żebraninie. Jeżeli żyd spotkany gdziekol­
wiek, nie wykaże się wizą paszportową graniczną, osadzony bę­
dzie w domu roboczym póki nie przeprowadzi się właściwa ko- 
respondeneya z rządem , którego aresztowany jes t poddanym. 
Znaczna ilość żydów • przekrada się teraz do portów północnych, 
zkąd się wynoszą do Ameryki lub Australii-

H r. N eipperg  zięć k ró la  baw arskiego, k tó ry  w okolicy 
Feldk irch  polował na  dzikie kozy, pośliznął się ze skały , spadł 
i ciężkie poniósł rany  k tó rych  niebezpieczeństw a nie m ożna j e ­
szcze zupełnie ocenić. N abrzęk ła  twarz jeg o  nie dozw ala roz­
poznać , czy jedno  oko uszkodzone da się ocalić. P rzy  tćm  strza ­
sk a ł szczękę i rękę  w yw ichnął, a piersiam i uderzy ł o drzewo, 
k tó re  w strzym ało w g łębszą  jeszcze przepaść lecącego Strzelca. 
W ypadek  ten  zdarzył się 6go b. ®.

W  poniedziałek  przywieziono do B erlina  z L ondynu o- 
berżystę M eynera, k tó ry  z 1 7 , 0 0 0  talarów  um knął do Londy­
nu i da ł powód do procesu cywilnego m iędzy właścicielem  tych
pieniędzy p. Sokołowskim i domem handlowym Levy i Co, ja ­
ko depozytaryuszem. Złodzićj sam się zd radził, bo przysłał tę

summę lubo pod obcem  imieniem  do jednego bank iera  berliń ­
skiego do wymiany, a  tego  uderzyła  właśnie tożsam ość sum ­
my, i dał znać o tćm  do policyi, w skutku czego jed en  u rz ę . 
dnik i kom issant domu L evy i Co. udali się do Londynu.

—  W  dziennikach niem ieckich czytamy: to  co dotąd uw aża­
no za wybryk wybujałój fan tazy i, Za u tw ór ze św iata baje­
cznego, syrenę m orską , pó ł kobiety pó ł ryby  znajduje się od 
k ilk u  dni w H am burgu , ale wypchane w gabinecie h istoryi na- 
tu ralnćj pani L uhrs. Zkąd by się wziął ten  egzem plarz p rzy ­
w ieziony z A n g lii, tego  nie wiadomo, lubo dano mu nazwę 
„S y ren a  z Ja w y " . M nóstwo ciekawych schodzi się og lądać ten  
potw ór m orski z pe łną  w ia rą , iż je s t  naturalny.

Donosiliśm y, że w banku angielskim  dostano do rą k  ban­
knoty  fa łszyw e, k tórych nie m ożna było bynajmnićj od praw ­
dziwych odróżn ić , i że j e  za  pom ocą fotografii naśladowano. 
D yrekcya banku ogłasza, iż pogłoska ta  je s t  m ylna i że sama 
z pomocą biegłych przedsięb rała  próby  z fo tog rafią , lecz ban­
knoty  tą  drogą otrzym ane, poznać się dają  ń a  pierw szy rzu t 
oka.

—  A dm inistracya d ługów  K ró lestw a Prusk iego  zaw iadam ia, 
iż znajdujące się do tąd  w obiegu b ile ty  kassow e prusk ie  (T reso r- 
scheine) z dnia 2 stycznia 1 8 3 5  r .n a  1, 5 ,5 0 ,  l o o ,  5 0 0  talarów , 
wymieniane być m ają na nowo odbite b ile ty  noszące datę  2go li­
stopada 1 8 5 1 , wydane w form ach na 1, 5, 10, 50  i 1 0 0  talalów . 
B ilety  te  wymieniane być tnogą w biórze kontroli papierów  p ań ­
stw a w B erlin ie O ranien  strasse 92 , i w głów nych kassach pro- 
wincyonalnych. Dawne b ile ty  kassowe m ogą jeszcze m ieć kurs 
przez 8 miesięcy; term in  prekluzyjny późnićj ogłoszonym  będzie.

—  M łodzież paryska m ierzy teraz  d ługość czasu i odległość 
m iejsc ilością wypalonych lub wypalić się dających c y g a r, i mówi 
np. „C zekałem  na pana p ó łto ra  cygara“ , „ z tąd  do tąd  dwa cyga- 
r a “ . Jeżeliby  się ta  m oda do nas przenieść m ia ła , to przyszłoby 
jeszcze d o d ać , czy krajcarow e k ró tk ie , czy 3-krajcarow e, a wre­
szcie czy n r. 4 ,  lepićj p rzeto  trzym ać się dawnój rachuby według 
zegarka.

—  W  M agdeburgu pojaw ił się nowy „K ró l L ea r."  P rzed  
kilkom a dniam i zam eldował się w tam tejszym  domu p rzy tu łk u  
znany dobrze obywatel niegdyś bardzo zamożny, k tó ry  dzieciom  
swoim oddał za życia cały m ajątek z obowiązkiem  pielęgnow a­
nia go na  starość. Syn u  k tó rego  starzec  m ieszk ał, w ygnał go 
z dom u, inne dzieci n iechciały go rów nież p rzy jąć  do siebie. 
Całe m iasto ciekawe skandalicznego p ro cesu , k tó ry  się z tego 
w yw iąże, zw łaszcza, że  dzieci należą  do wyższćj k lasy  m iesz- 
czan i posiadają m ajątek.

W  A nglii zaprowadzono w gospodarstw ie wiejskióm ruchom e 
koleje. Zaczynają one teraz  wchodzić w użycie i w Prusiech  i 
zyskują powszechną pochwałę. Są to  szyny z tw ardego drzew a 
na 15 stóp  d łu g ie , 2 stopy 11 cali sze ro k ie , żelazem  ku te. U - 
żyw ają ich  do wywozu n a  ro lę g n o ju , m arg lu , wapna itp . m ia­
nowicie dogodność ich je s t  bezsprzeczna na m okrych gruntach, 
gdzie wozy z m ałym  naw et ciężarem  rzną  się w ziemię.

dworcu kolei żelaznćj w K orym berdze sm utny zda­
rzy ł się przypadek. JVXost żelazny  Wiszący przeznaczony do O - 
bergdnzburg  zawieszono tam  na próbę na czterech słupach i ob­
ciążono go. S iłę  m ostu ob liczono, ale  nieobliczono siły  s łu ­
pów go dźw igających; z tych jed en  p ę k ł,  i m ost z łoskotem  
zwalił s ię , pogruchotaw szy 6 robotników . M ost się rów nież 
zep su ł, a  że je s t  lany, p rzeto  nie da  się napraw ić tak  aby by ł 
trw ały .

P r c y je e ń a U  do Krakowa oś śni* 18 śo 19go października: 
Karol Gliński z Czerniowio. Maurycy Ostrów c. k. ra d ic a  finans.
■ Bogumma. S tan isław  Gardulski z Moraw O straw y. J s n  Zagórski 

Tarnow a. T eresa  Domnikowa z Bogumina. Antoni Muiler z L ip- 
ńioy. Szymon Gorczyca z Ja s ła .

W y j e ć h s f l : Maurycy Baru h, Major B ak ało w io i, Henryk Dn- 
loraba, Antoni Nazarkiew icz do W iednia G ardulski do O strawy. 
M aria D ługoszowa do Polski. Maria ^orkow a do Prus.

WMflPUifói handlowe l przemyślane.
t > ; \ V  Z B O Z A  

na T argow icy  p u b lic zn e j w  K leparnu prmy K rakow ie  
tg trmech ea tunka ^h _ g ra k łykn w a n e^tP tnon^Jtontc^__

iii. Uatunck.|ll.G atuoek.!ilIl. GatunW  K R A K O W IE  “— - — — 1C--------------- II
dnia 18 października 1853 roku.

Kprzeo pszenicy,...............................
• S n do ««•"•------

» *yta  ........................................
„ ży ta  n o w e g o .................. | _
„ Jęczmienia
n „ nowego . . . .
„ o w s a ............... .......................
„ grochu ............................. '
„ J a g i e ł  » . . . . !
„ z iem niaków ..........................

Kopa kapusty w głów kach . . !
„ karpieli ' .....................

Cetnar siana wagi k rakow s. . !
„ słom y . . ' . . .

Gar. sp iry tusu  z o p ła tą  na 90%  .
» okowity J,'- . na 80%  .
„ szumówki „ . na 687 , ■
„ m aała  czystego  . ! v t  .

Kopa ja j  k u r z y c h ...........................
D rożdży  w anien , z p iw a m arcó w  .

„ "  „ „ dubeltów. .
Kaszy jęcz. m ia rk a ..........................

„  .........................
n p s z e n n e j ................................
o perłowój .  ................  ; ;
_ tfttarc*. o a ł d j ....................
„ f a s o l i .....................................

Peoaka • • * * ' * J  ........................Maki z pod krupek  ..............
Maki m iarka ta ta rc z o n e j ..............
~  Z M agistratu i i a . t a ^ f o w a ”
D elegow ani O b y w a te le k  R a(l!,ca  . R c fo r tn t Kommisftrz T arg .
M tkoła j Sapectnaki. W in ce n ty  Danek. Teofil W eeper, 

h aro l D erpow ekt, Sierm ontow eki Adjuakt,

k r||z r|k r zr[kr|!*r
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4 c a a  s.
K r a k ó w  18 października. Z powoda św iąt żydowskich prawto 

Bio sboia l ie  iw ieiiono  dziś na ta rg . C ały ta rg  zasadzał się »* 
k ilk i drobnych partyaoh z kliskiój okolicy, i i  dzisiejszych cen 
Bie w oina bynajmniój is tan aw iać  w łaściw ych cen targow yon jod 
l a  zniżenie albo podwyższenie liczyć. Dla tych  też św ią t" '®  
chali sic kupujący, k tórzy  wiedzy, że w takie dm » 'e®“ .
zu, p rz lto  pokup ogran iczał sic l a  m ałych ‘"„‘J *
szych piekarzy nabywanych. Sprzedano ż y ta  k .tka  ^  ^iątkow£
po 7 '/   8 z łr .  Pazcmey około sto koroy, czfśc  ) J PS S
dostawę po 9 % - 1 0 ' / , - l i  % z łr . J ,e rm ie o i .  «.owego około 50 kor. 
po 7 —7 % —7 % z łr . Cokolwiek nowych jag '«* P» 13~ 13 z «*r.

Kurs papierów  publicznych i pieniędzy,
W ie d e ń .  K u r,a  te le g ra fie * "  •  " #1toliki

& nr 91»/ — Metaliki 4 % -P r - 80 >K ~  ««t»bkl d-pr. 73% . —
d-pr! ,  2460 r. 76 '/.- ,0. \ t

5 3 0 0 . - ł Ł V  Ł  półT.
S .  246. ' -  P o d y o ik . z r. 1751 lit. A. 97% ,., B. 1 1 6 % . -  
Ost-Donau D a - P * * -  770 

K u r s  k r a k o w s k i  19 pażdz. Raokn. austr. żąd 95 '/, pł. 95. — 
P rask i k i r s n t  Sąd. 104% , pł. 103% . — Ruble srebrne iow e 
al pari. — Cwanoygiery aowe ż. 106, pł. 105% . — C w an-
oygiory stare ż. 105,/, pł. 1 0 5 % .-  Im peryały  ż. 31 0, pł. 31 5. 
D ika ty  austr. i holoid. i .  19 10 pł. 19 7. 20frankowo ż. 33 *d 
pł. 33 18. — Listy sast. poi. ż. 98%  pł. 98 %. — L isty  Zast. 
(talie. ■ k ip o i. ś. 93. pł. #2% .

K u rs  lw o w s k i  s d. 16pażd(. Dukat holind. 5 s ł r .  6 kr. — Du­
kat ces. 5 s łr .  12 kr. — Półim peryał roz. 9 z łr . — kr. — 
Rubel ros 1 s łr .  45 kr. — T alar praski 1 z łr . 37 kr. — Pol­
ski kurant i pięciozłotówka 1 z łr .  18 kr. — kurz  listów sast. 
w gal. s ta i .  Instytucie kredytow ym : Kupiono prócz kupoiów  100 
po — s łr .  — kr. w mk. — Sprzedano 100 po — z łr . — k r. — 
Dawano za 100 s i r .  — kr. —. — Z ą ja io  s ł r .  — kr. — .

K u r s  w ie d e ń s k i  s d. 18 pażdz. Metaliki 9 1 % .— Nowa pożyoska 
80% . — Akoye Banku wied. 1295. — Akeye kolei żel. ssl. . 
Agio od s ło ta  17% . od sreb ra  12% .

K u r s  w r o c ł a w s k i  ■ d. 18 pażda. Banknoty austr. 91 / , ,  s. 
Banknoty polskie 9 6 " / , ,  *. — L isty  zastaw ne polskie dawne i 
nowe 94%  ż. — L isty  z a s taw ie  pnznańs. 4 -pr. 102%  ź . , dto 
3 % -p r. 97%  i. — Kolej K ra a .- jó rn o -sz lą sk a  90%  d.

viMamacMsMfaSi

BBZiOOW E.

fK uii& m adjtm g.
D ie k . k. Prdfungskom m issionen fttr die theoretischen S taats- 

prOfungen haben ihre W irksam keit m it dem  ls te n  O ktober 1. J .  
begonnen.

E s w erden dem nach die H . H . K andidaten  in K enntniss ge- 
se tz t ,  dass de r Praeses der allgem einen A b th e ilu n g , Professor 
D r. K rem er die P arte ien  jed en  D ienstag  und Sam stag von 9
b is 1 1 U h r Y .-M . in  seiner W o h n u n g  Slavkauer-G asae N . 4 0 5  ---
em pfangen w ird.

D er Praeses der staatsrechtlich - administrativen Abtheilung 
k. k. R a th , Professor Dr. Słotwiński in seiner W ohnung Ge- 
sandten-Gasse N. 183 —  jeden Mitwoch und Samstag von 4 
bis 6 Uhr N.-M.

D er Praeses der jud iz ie llen  A btheilung  k. k . L an d ra th  D r. 
Schenk im  A m tslokale der k. k. G rundentlastuD gs-M inisterial- 
Kom m ission im grossen R in g  N . 16 tiiglich von 9 bis 12 U hr.

K rakau  den 5 ten  O ktober 185  3.
( 1 0 5 6 - 3 )  Von der k. k . Staats.Prufungskom m ission.

Obwieszczenie.
Uw iadom ią się niniejszóm  pp. kandydatów  egzam inów  rz ą ­

dowych teoretycznych, że Kommissye w łaściwe rozpoczęły dzia­
łan ia  swoje z dnia Ig o  października r .  b . ; tudzież że :

P rezes oddziału  ogólnego prof. K rem er przyjm ować będzie
pp. kandydatów  w m ieszkaniu swojćm przy  ulicy Sławkowskićj
L . 4 0 5  we w torki i soboty od 9 do l l t ć j .

P rezes oddziału  adm inistracyjnego c. k . radca prof. Słotw iń­
ski w m ieszkaniu swojćm  p rzy  u licy Poselskićj L . 183  we 
środy i soboty od godziny 4 do 6tćj.

Prezes oddziału  sądowego c. k . radca  sądów szlacheckich
D r. Schenk w b iórze Kommissyi indem nizacyjnćj w głów nym  
R ynku L . 16 codziennie od 9 do 1 2tćj.

K raków  d. 5 październ ika 1 8 5 3 .
Z  c. k. K om m issyi egzaminów rządowych, teoretycznych.

Obwieszczenie. (3 )
[od N. 1619.] z  dominium R adłów  cyrku łu  bocheńskiego podaje 

się  do publiczno! wiadomości, iż, względem wydzierżawienia propi- 
nacyj hrabiego P. Hompesch* w gminach R adłów , Bogumiłowioo, 
Ł ętow ice * Bfadoliny ,B ie lo zy  i B orzęoinic, Jako tćż o ła
mostowego W Bielozy i1 Borzęcinie na 3 po sobie następujące lata , 
tj. od Igo  listopada 1853 aż do 31 g0 października 1858, publiozna 
lioytaoya na dniu 20go t. m. o godzinie 9 tij  przedpołudniem  w tu ­
tejszej kanoelaryi się Odbędzie.

Mający chęć w ydsierżaw ie iia  M o p itr ią  ,  10o,o T, dinm j ,  
w arunki dzierżaw y w k a io e la ry i g  • pn| J r t ,i« q r ie ^rie<* mo6V

Z dominium R adłów  10 października 1853.

Kundmachung.
Vom Dominium Radłów boohniaer K re ises , .kj*1? ’* *■* *jl-

gemeinen Kenntniss gebracht, dass am 20steniO  o 9 IJhr
Vorm ittags in der R adłow er A m tskanzlei die Verpaohtung der

graflioh von H o m p e s ’ s o h e n  Propmationon in der Gemeinden R adłów , 
Bogumiłowice, Łetowice mit Dębina, Bradoliny, Bielcsa und Bo­
rzęcin, so wie die B r u o k e n m a u t h e n  in Bielieza und Borzęcin fur 
die 3 Jah re  vom ls te n  November 1853 bis Ende Oktober 1856 
s ta tt flnden werde.

Pachtlustige h a b e n  s i c h  m i t  dem 107 ° Vadium zu v e r s e h e n ,  u n d  
kónnen v o r  d e n  P a c h t b e d i n g n i s s e n  i n  d e r  hierseitigen W i r t h s c h z f t s -  

kanzlci E insicht n e h m e n .
Dominium Radłów  den lOten Oktober 1853.

n .  302. b a d a  o g ó l n a  (1083)
Tow arzystw a Ifobroczynności w Krakowie.

W  wykonaniu uchw ały na dniu dzisiejszym zapadłej, R a d a  Ogólna 
celem etałogo uregulowania w regestrach SWy„h dochodu 1 “K ła- 
dek rocznych, w zyw a niniejszem uprzejmie Szanownyoh Członków 
T ow arzystw a Dobroczynności, aby wspomaioną roczną sk ładkę  
w ilożoi dobrowolnie przez siebie zadeklarow anej, — tak  zaleg łą  
jak  nie mnićj za rok bieżący (jeżeli to dotąd nie nastąp iło ) po 
koniec miesiąoa listopada r. b. do kassy T ow arzystw a Dobr. przy 
ulicy Szpitalnój pod L. 683 w Gm. V. wnieść raozyli.!

Kraków dnia 16 pazdz. I 853 r _
Y ice-prezes, Lasocki. — S t. R yb k a ,  Z. S.

KAWIARNIA-
honor zawiadomić. (1082)

pod N. 2 5 8  przy ul oyB  ra c - 
kićj o tw artą  zo sta ła , o czćm 
Szanowną Publioznośo 1 a- 
matorów dobrćj kaw y mara 

J a n  Ł u ko w sk i.

Osoba w średnim wieku, posiadająca ję*yk polski, 
francuski i cokolwiek niemieckiego, życzy sobie objąć 
miejsce nauczycielki, do tow arzystw a, lub tćż zajęcia 

się zarządem  domu na wsi w Galioyi lub Polsce. — Bliższa wia­
domość w Adm iuistracyi Czasu. (1 0 7 6 -1 -3 )

( 1 0 3 4 )

te r y ą , to Jest na dziesięć po sobie w bliskich term inach następu- 
Jąoyoh losowań. Biletów dostać można u pp. bankierów
Bastoggi w Liwornie, Goldschmidt i E. H. Fuld et Comp. we F ra n k -

M
pojedyncze Lub zbiorowe

JĘZYKA F iA U K Q fiO
każdćj chwili rozpocząć się mogące. O głaszający  j e ,  zna język  
ten  nietylko gram atykalnie ale i praktycznie. Pięcio letn i pobyt 
na wszechnicy p a ry zk ić j, może służyć za rękojm ię. Podejm uje 
się uczęszczać do domu lub przyjm ować u  siebie. Lekcye po­
jedyncze co do ceny podług  umowy. L ekcye zbiorowe (w  5ciu 
lub 6ciu) po 10 z łp . od osoby m iesięcznie, godzina codziennie. 
Z głosić się m ożna każdego dn ia , św ięta wyjąwszy, m iędzy 1 Otą 
a  l i t ą  d o  d o m u  p o d  l i c z b ą  2 3  7 p r z y  u l ic y  B r a c k id j  n a  l s z e  
piętro  w kam ienicy p. Kopycińskiego.

1 Jak o  tćż

lekcye pojedyncze lub zbiorowe 
ję zy k a  polskiego i jeg o  litera tury

z  tem i samemi w arunkam i.

M I I I  m i M l ł S A l
w Bochni(10*7) (3)

zaleca 8z. Publicznoici św ieży transport towarów bław atnych mo­
dnych, galantery jnych, kortów, tyfló* i sukien dla osób cywilnyoh, 
urzędowych i w oj.kow yah. Gotowe stroje damskie : płaszcze, man­
tyle, oraz różno najnowsze m ste rjo  jedwabne i w ełniane; Jako też 
z n ijoelaiejszyoh fabryk płótna holenderskie 1 rnm burskie 1 bieli­
zny stołew o po cenach fabrycznych-

(Jtrsymufe także

Zabezpieczenie Ogniowe Lipskie
na budynki, zboża, bydło, m eble etc. etc.

sły n n e  M ydło z * l*asta
do czyszczenia zębów D o k to r a  B O R C H A R D T A  z Berlina.

Podrożona karm a koni, uR '^ BZf|” i 1  ,ł)rz.y('ł ,'iiona n jeż- 
dżalnia, a nakonieo pomn0*?n.a aP'talnie ujeżdżo­

nych koni, te i tćm podobne oko!i‘!*noścl przymuszają podpisanego 
powrócić lekcye jeżdżenia konno do óaw nejceny, ojest lekcya Jedna 
z łr .  1 , przytćm ma honor donieść, 14 ,Wan,a 1 honi
odbywać się będą i woltyżowanie.

• •  - “ —. . / a  £aC% I U I t . | | £ K l l łnauczyciel jeżdżenia konno;
(108,-1-3)—

Publiczny Nauczycie Kaligrafjj5
majao kilka godcin wolnych Jen*0*®’. ^ K S p ponsyom 
lah prywatnym . ^  Bliższa wiadomo^0 01 P^na Friedleina,
gdzie i w zory Jego pisma kalig raflo*n f^°_______ m°żna. ( l o a c .^ .g j

Dobra Limone i Suesse

** karewil. »«er», ł%r 
trow aia . *0
RelBssw*.

FT o "  048 
0 236 
0 236

Staa cjopSa 
wadlag 

l i i u m .

HPmTttSW &KiA  W ST gO IIO L O ftlC lK S;.

Postanowieniom rządu W . K. Toskads^'O fo pierwsze ciągnienie tej 
z £ 7 i »  terJ i .  na-
znaozonem nieodwłocznie zostało  n® 8 n i rA . Kupno bile­
tów, z których każdy koaztnje V . '  wygrać może
w dziesięciu ciągnieniach ogromną 80 .J  Ki. .  ll0"dw lirów , idzie 
spiesznie! Kupiony przed 15tym listop«d» bilet, służy na

Prężasżż 
f t t y  aaduśj
w peirietr* 

wyH «.
3 ^  51
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.frssgląd PoDtyeisj
Dzienniki i listy nie przyniosły nic nowego w sprawie 

wschodniej. Jest dziś tatn, gdzie była wczoraj, i kio wie 
czyli jeszcze czas niejaki na tdru sarndm nie zostanie pun­
kcie. Dzienniki tak franeuzkie jak angielskie powtarzają 
naprzemian, że wypowiedzenie wojny przez Sułtana nie 
przerwie negocyacyj. Wczoraj przemawiał w tym duchu 
Times, dziś podobny artykuł widzimy w Conslitutionnelu. 
„Omer pasza, pisze dziennik angielski, odebrał instru- 
keye aby nie przechodził Dunaju; taka wojna negocya- 
cyorn przeszkodzić niemoże. Jeżeli jednak rząd turecki 
wziął taką decyzyą, uczynił to zapewne w celu, aby ja­
kowy praktyczny osiągnąć rezultat: spodziewamy s ię , źe 
rezultatem tym bądzie pokój*. Widać ztąd według Deba- 
tów, źe o wypadek rząd angielski głowa nie boli. Jeźlis ią  
bić niebędą, to będzie pokój; jeżeli się bić będą, będzie 
pokój tem więcej jeszcze. Niemożna mieć łatwiejszego cha­
rakteru, przymawia Auglii p. Lemo nne. Inny organ gabinetu 
St. James napisał wprawdzie, źe Rubikon został przebyty.
I z tego wyśmiewa się redaktor D ebatow, że to uowina 
nieco stara. Lat 1800 jak przeszedł Cezar Rubikon, niema
co o tern gadać w dziennikach. Dziś zaś nie chodzi o Ru­
bikon, ale o Dunaj, o rzekę nielada, która dotąd między 
armią rosyjską i turecką p.ynie. Z żarcików tych wno­
sić już można, jak wielkie jest dotąd w negocyacyach 
zaufanie.

Nie bardzo nam się chce powtarzać za Independanct, 
chyba jedynie, że niewidzimy wcale, z jakiego źródła 
zaczerpnąć mogła wiadomość, jakoby Cesarz Wszech Ro- 
syi dowiedziawszy się o wypowiedzeniu wojny przez Tur- 
cyą, cofnął natychmiast koncesye, do których się skła­
niał w Ołomuńcu, Warszawie i Berlinie, i przesłał księ­
ciu Gorczękowi rozkaz, rby ton jak nsjenergiczuićj na 
akt raczepny Porty odpowiedział. Obrachowawszy dni,

: wiadomość jest zbyt wczesna.
i  Według zaś Gazety Kotońskiej książę Gorczaków od-
'' powiedział odmownie na list Oinera Paszy, dodając wszak-
■ że, iż nie do niego należy stanowić o ewakuacyi Księstw. 

1 tu jest niepodobieństwo dat. Zdaje się , źe dzienniki sta­
wiają po prostu prawdopodobieństwa jako w ia d o m o śc i. 
Jeżeli się sprawdzą, powiedzą „donieśliśmy już  przed 
kilką dniauii“ jeżeli się nie s p ra w d z ą  „ w ia d o m o ść  była 
mylna* i rzecz skończona.

Z d z ie n n ik ó w  wiodońsk.ch jedna tylko Pressa podaje 
n o w in y  ze W sc h o d u . Artykuł jej nie jest wszakże czer­
pany z miejscowych korespondencyj, al0 z pogłosek , a 
i owdzie obiegających powiązanych wyjątkami z innych 
dzienników cytowanych i nie cytowanych. I tak Satellit 
mówi o pogłosce jakoby żegluga Dunaju miała być zam­
knięta. W Wiedniu krąży wieść „w kołach dobrze poin­
formowanych*, iż 9 tub 10go wojska Dunaj przekroczą, 
Pressa dodaje wszelako, że nie ma na to zgody, czy ros- 
syjskie czy tureckie. 0  tein przekroczeniu Dunaju piize 
Kor. Austr. jak poniżej podajemy. Pressa wie o tóm, iż 
9go książę Gorczaków miał już instrukeye z Petersbur­
ga , a my wiemy, że dopiero 6go powieziono mu z obo­
zu Ornera Paszy list Seraskiera i akt wypowiedzenia woj­
ny. Jedno z najlepstyeh źródeł o wschodniej sprawie 
Gazeta Tryestska nie doszła nas dzisiaj , ale musiała ona 
i w Wiedniu chybić, bo tamtejsze dzienniki ani słowa 
* niój nie podają. List w O st-Deutsche-Posl nic nowe­
go nie podaje.

Czytamy w Kor. Autiryackiej: Jedno z tutejszych pise­
mek doniosło dziś (18go) z Bukireszlu pod d. 10 b. m. 
iż Porta z łoźjła  zgodności obu hospodarów Maltańskiego 
i Wołoskiego. Pomieniony dziennik pisze dalej z Orszowy 
12go, iż w Kslafiit naprzeciw Widdynia panowała obawa 
aby Turcy nie przeprawili się przez Dunai i nie uderzyli 
na prawe skrzydło armii rosyjskiej, gdyż dowódca ture­
cki zgromadził tam wiele stalków. Niewiadomo nam mó­
wi Kor. A ustr. skąd ów dziennik miejscowy mógł zaczer­
pnąć takowych informacyj. Nadmienić tu tylko winniśmy 
źe ani jedna ani druga z tych wiadomości nie potwiedziła 
się do tej chwili ani przez urzędowe ani też przez nad­
zwyczajne doniesienia.

W Wrocławiu odbyła się we wtorek uroczystość in- 
tronizacyi nowego biskupa Dra Forstera, z wielką pompą.

Yolketliing (duńska Izba niższa) który się ukonstytuo­
wał w całości swojój jako wydział obradujący nad no­
wym projektem do prawa zasadniczego, uchwalił znaczną 
większością, odłożyć na stronę projekt rządowy a prawo 
zasadnicze państwa duńskiego tojest prawo dotychczas o-  
bowiązujące (z d. 5 czerwca 1849) wziąść za podstawę 
dalszych obrad.

Gazeta Tryestska  donosi, iż wielkie wrażenie sprawił 
w Rzymie wyrok wydany przez Sacra Consułta na trzy­
dziestu spiskowych odkrytych w zeszłym roku w Velletri, 
u których znaleziono korespondeneye z wychodźcami w An­
glii. Mnićj obwinieni skazani zostali na 10 lat galer, in­
ni na 25. Sciotti umarł w więzieniu przed wyrokiem, 
drukarz Cappellacci, u którego znaleziono pisma podbu­
rzające, odsiedzi 25 lat więzienia. Kardynał Macchi le­
gat velletryjski wstawia się za wieloma, których znał o -  
sobiście, do Papieża. Dziennik rzymski Civilta Calholica 
zakazany został w neapolitańskiem (?).

Aatsm  C saw k lsk i, s»wu|<3jk» drakami.


